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Ouo 
W styczniu 1936 skomasowano podatek dochodowy, 

motywując to lwniecznością skończenia z różnymi dodat­
kanH i przys'tav,rkami. \V slyczp:iu 1937 r. samorza;dy 
miejskie wystąpiły z pro)oektem dodatku kommialnego do 
tego podatku. 

W styczniu 1936 r. skasowano podatek od placów nie- · 
zabudowanych motywują<: to zanikiem konieczności do­
pmgowania tym sposobem budownictwa. \V styczniu 1937 
roku, po wspaniałym sezonie budowlanym i szykują­
cym się jesziez,e lepszym, samorządy miejskie wystąpLiy 
z projektem stworzen.ia foomunalnego po·datku od placów 
niezabudowanych. 

W styczniu 1936 r. scalono (z lekką nadwyżką) po­
datek od nieruchomości, skasowano całą masę dodat­
ków, podkreślając, :he jest to maksymalne obciążenie 
własności n]eruchomej. W styczniu 1937 r. samorząd 
mi·ejski w Łodzi występuje z żądanjem wpriowadzenia 
dodatku inwestycyjnego, chyba na skutek obniżenia ko­
mornego i wp.nowadzenia powodzi przymusowych re­
montów i inwestycyj, dok>onywanych bezpośrednio· na 
koszt właścicieli domów. 

W cZierwcu 1936 r. eliminuje się właścildeli domów, 
podlegających ustawie o ochro/Il.ie lokatorów, z obowiązlm 
opłat od adJiaoe:ntów, uważając, że są przeciążeni podatkal­
illtl, a przy tym ewentualne korzyści techniczne nie mogą 
zn.a.leźć wyrazu w podwyżce czynszu, jako niedopuszczal­
nej ustawowo. W grudniu 1936 r. występuje się o opo1-
datkowaniie na rzecz samorządów wszystkich domów po­
datkiiem dr·ogowym, który jest również niczym innym 
jak opŁatą od adiacentów. 

W pa:MZJierniku 1936 roku samorząd . łódzki ustala 
maksymalne stawki dodatku komunalnego do podatku od 
niieruch-0mości według norm zeszłorocznych, tłumacząc się, 
ż;e mestety nie może ich obniżyć .ze względu na ciężką 
sytuację materialną miasta, choć komorne z.ostał-o. obni­
żone k.osztem resztek czystego zysku z domów. W stycz­
nliu 1937 r. tenże samorząd występuje z żądaniem pod­
wyższen!ia dodatku tylko dlatego, bo sobie naraz przy­
pornn!iał o postulatach opieki społecznej, n:ite jakby w mię­
dzyczasie zatrudni·enie wzrosło, a sytuacja gospodarcza 
się poprawiła, ale jakby rzecz miała siię wręcz odwr10t:.. 
nlie. 

Trzeba sobie wyraźn1ie powiedzieć: to już nie żaden 
samorząd a raczej samosąd nad własnością nieruchomą, 
g·dzie prawem Lynch'a niszczy się cała grupę go1\podar­
czo.społeczn;ą, dążąc Jak by do zupełnego wyeliminowania 

vadis? 
jej z życia gospodarczego kraju. Czasem doprawdy po­
czyllla tak wyglądać, jak gdyby wśród naszy<:h sfer samo­
rządowych nurtowały jakieś kryptonimowe prądy, ce­
lowo dążące do zguby n:aszych miast. Bo komu zależy 

rua tym, aby obdzierając z jakichkolwiek dochodów do­
my miejskie, mliicmożliwiać ich remont, robiąc z miast 
zbiorowisko rozpadających się ruin, którym najpięknfoj­
sza ulica n:ie pomoż,e? K'omu zależy na caiłkowitym zaniiku 
re:rrlowności domów, powodują<: zanik prywatnego własnor 
kap;italow•ego budownictwa, a uzaLeżnienie calcgo ruchu 
budowl'an:ego 1od państwowych subsydiów lub podatko­
wego dun1pin.gu? Komu za1eży na pozbawieniu zarob-i 
ków robotników i rzemleśl,niików, wobec braku u wła­

ścicieU domów środków n:a remonty i inowacje, two­
rząc w ten sposób wciąż nowe kadry żebraków fob pół­
że.braków, wymagających wciąż n,owych i nowych wsparć 
od tego samorządu? Czy doprawdy nńe rozumieją tanJb 
że tyŚiiąc zł,otych wydanych przez właściciela domu na 
r·emont oeiowy i przystos·owany do prawdziwych po­
tr.ze.b domu, da chleb o w:iele większej liczbie pracowni(.. 
ków, andżel~ te same tysiąc złoty-eh wypłacone pod po­
stacią jakiegoś d1odatku do dodatku do Magistratu i do­
piero przez. ten:ż,e, po prz.ejś-Ciu pięćdziesięciu rąk, zu­
żytkowane d~a mniej lub więoej kontriolowanych bez­
robotnych? 

Nie chce się wpr·ost wierzyć, aby n:iie rozmniano tak 
prymitywnych prawd, tak elementarnych zasad gospo. 
dar.ki A więc chyba komuś musi zależeć tu na czymś 
zupełnie innym, aniżeli na pomocy bezrobotnym i bie­
dak.om. Komuś mus.i, widać, zależeć raczej n:a produko­
wanńu tych bezr.obotnych, aby mieć większe i wdzięcz.~ 
nńejsz.e audyt.oriwn dla swych demagogicznych wystąpień. 

Dopuścić do takiej polityki samorządowej nam nie 
wol)l;o. Nie wolno ze względu na dobro całego Pań:­

stwa, którego potęga jest n!ie:wzerwalnie związana z po­
tęgą }ego miast. Nie wolllio ze względu na dobro miast, 
gdyż nllie ma pięknych, zdrowych, kwitnących miast, 
bez rentujących si•ę, na zasadach prywatnej inicjatywy 
budowanych domów, modernizowanych w miarę potrzeb 
ludn;ośai. Nie wolno Z·e względu na dobr·o całokształtu ży­
cia gospodarcw-społecznego, któ1,ego nie najmniej ważną 
cząstką }est własność nieruchoma, mająca prawo do życia 
i rozkwitu narówni z innymi jego częściami. 

Chcemy wierzyć, że w walce tej dopomoże nam również 
ta część opirn'ii publicznej, która za miskę soczewky taniej 
popularności nie będzie sprzedawać dobra ogólnego, do­
bra miast polskich i ich ludności. 
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Opłaty stemplowe od umów najmu. 
Umowy najmu pod ochroną lokatorów. - Zmiana stanowiska N. T. A. 

Najwyżs.zy Trybun:ał Administracyjny w swej do­
tychczasowej judykaturze konsekwentruie przeci\vslawiał 
sa.ę poglądowi władz skarbowych w kwesli1i opłat stemplb·_ 
wych od umów n~jmu iokali, podlegających ustawie o 
ochronie lokatoJ·ów. Jak wiad.omo, zgodnie z wykladni,ą 
Ministerstwa Skar.bu, umowy takfo bez względu na kh 
treść uważane są za zawarte na czas nieoznaczony, oo 
w konsekwencji pociągał·o za sobą pobór opłat w myśl 
art. 10 ust. 2 ustawy o oplatach stemplowych t. j. za 
czas przewlidziany w umowie a nadto jeszcze za 5 lat. 
Najwyższy Trybunał Admdnistracyjny w szeręgu '".YTO­
ków z ubńegł•ego roku, które w sw10im czasie \vraz 
z obszerną motywacją przytoczyJ:iśmy w naszym piśmie, 
dał wy:raz poglądowi, że po wygaśnięciu umowy najmu za_ 
W3trtej na podstawlie arl. 3 Ustawy o Ochronie Lokatorów 
d·alsze trwan:ie najmu nie opiera sillę na umowie, lecz na 
normach prawnych zawartych w Ustawie o Ochronie Lo­
katorów, wobec czego do umów najmu lokali podlegai­
jących tej ustawie, a zawartych na czas ściśle oznaczony, 
n:ie ma zastosowania art. 10 ust. 2 Ustawy o Opłatach 
Stemptowych. 

J akkolwtl.ek po\vyż.sz.c stanowisko N. T. A. nie mialo 
praktycznego znacz.enia, ponieważ wlaidze skarbowe go 
n.J..e hono.rowały, to j<c·dnak po.wslawialo ono właścioiie·­
lom domu rąbek nadziei, że sprawa ta ulegnie kiedyś 
zmianie i wnożliwi swoho·dne zawieralll1e umów, sy·­
stematycz.n.ie unikanych ze wzgJ.ędu na nadmierne obcią­
żenie ich opfatami stemplowymi. 

Obecnie i len cień nadzdei zoslał odebrany, gdyż 
N aj wyższy Trybunał Adm.rinistracyjny w jednym z o­
statnich wyroków w przedmioci.e opłat slernpl.owych od 
umów najmu odstąpił od swego dawnego poglądu i po­
dzdeiił stanowisko Mirn~sterstwa Skarbu w tej kwestiil 

W spr~wie tej z dnia 13. I. 37 r. L. Rej. 10383/3c1 
N, T. A. zajął ,s.ię rozstrzygnięci.em zagadnillenia, czy od 
umowy najmu l1okalu, podle,gająoego ustawie o ochronie 
lokatorów, zawartej na ściśle oznaczony czas trwania 
należy się opłata slemplowa tylk<0 za ten czas w myśl 
art. 10 ust. 1 'Lit. b ust. o. s., czy tei ma zaS:losowan,ie 

przep:is zawarty. pod Ht. e względn,ie w ustępie 2 tegoż 
a.rtykulu, traktujący o umowa.eh zawartych n;a cza.~ nier­
ozn:aczony. W swej dolychczasowej judykaturze N. T. A.. 
oparł się p~zede wszystkim n,a przepisach powołanej 
ustawy o oci~~~on~e lokatorów, w s.zc?.iególności na art. 3 
ust. 2 tej ustawy ~ na tej podstawie doszecLł do konldu­
zj1i, kt6ra zrą,alazła wyraz w tezle wyroku z 10 kwietrnila 
1935 L. rej. ?_139/32 (wyżej wspomnianej), że do takiej 
umowy przepls art. 10 ust. 1 Ut. e n.ie ma zastosowania. 

Stan prawny, dotyczący -0ch1,ony liokatnrów uleał 
• ' b zdawem N. T. A. at·oli zmianom, któr·.e wyrowadz;i!ł cLo 

powolan,ej wyżej ustawy dekret z 14 H.stopada 1935 r. 
Otóż zarówno z lytulu rozd.zil.ału 111, jak i z ustępu 1 art. 
11 Ustawy w brzmieniu ustalonym powyższym dekre­
tem, wynUrn, że według :intencji tego dekretu stosunek, 
fatnjejący między wynajmującym i najmo.hiorcą will'i.en 
być uważany za st.osunek, oparty na umowlie najmu bez 
wzg1ędu na to, czy oznac.wny w umowó.e czas trwaniu 
n .ajmu już upłynął, czy też nie. Gdy tedy powołany wy­
żej dekret w pun)\.lach 4 ri 5 art 3, zmieniających brzm.i:e.­
n~e lytulu roz0działu III i us\.~pu 1 art. 11 ustawy, zawie­
ra w tym wzgl·ędZ;ie wyjaśn,ienic, równe co do swego 
cha1~akleru ~ mocy wykładni autentycznej, przeto N. T. A., 
idąc po Hn,ii lej wykladnoi, odmiennie od swe.i d:vtychcza­
sowej j udyk'atury, uznał, że umowa naJmu fokału! pod­
legającego uslawie o och-r~nie lokalo!!'ów o o:rnaczonym 
czasi~ trwania 1u·zeclluża si' po upły"ie lego czasu z mrn­
gi nia JJirzepisy lej u&lawy na czas nieoznacliony i ie do 
takiej umowy ma .zastosowanie przepis art. 10 ust. 2 u­
stawy o opiatach stemplowych. 

Właściciele nic.ruchomości powinni zatem pami~-
1.ać, że od umowy takiej należy si~ 'Oplata stemplowa, 
obliczona od czynszu za czas trwania najmu, przewi­
d'zhtny w um0<wie, naclto zaś jeszcze za 5 lat. 

Za.sady pobierania opiat •oraz pewne normy ulgowe 
przy ich poborz.e wylusz.czo.ne są w okólniku .Min. Skar­
bu z dnia 30. XI. 36 r., któirego treść podaliśmy do wia­
domości. naszych czytelników w Nr 12 naszego- pisma 
z u.biegl,ego roku. 

Projekt komunalnego podatku od placów budowlanych. 
Zwliązek Mfast Polskich wystąptlił z pr-0jeklem opo­

datkowan:ia placów budowl.anych na rzecz samo·rządów 
miejskich. Według tego projeklu podatki.em mają być 
objęte zarówn;o pLace niezabudowane jak. i niedostatecz­
n~e zabudowane, pol•ożone w granicach adm.in!Lstracyjnych 
miast. Opracowane przez Związek J\Ii.ast zas~dy poboru 
teg-0 podatku •Okl:"eś·1ają pojęcie placów nieza.budowanych 
i. nledostatecznie zabudowanych w sposób następujqcy: 

1. Przez pLaoe budowlane należy rozwuieć wszelki·e 
grunty, czyniące zadość każdemu z na.stępujących punk­
tów: 

a) znajd.ujące się w granicach adm.ind!s.tracyjnych 
miasta, 

b) połoiio111.e przy ulicach, znajdujących się już w u­
żytkowaniu publicznym lub przynajmniej ustalonych 
w planie zabudowania wzgl. planie parcelacji, 

c) .s.ięgająoe w głąb 70 m -0d -Linii regulacyjnej ulicy 
(a przy braku planu zabwdow.ania ·od islniejąoej ulli:cy 
lub -drogi publicznej), 

d) n·a które może być właściciel•om udz.ie1one pozwo­
Lenie na wznoszenie budynków w tym roku, w którym 
pobierany j·est po-datek. 

W raz.ie joeśH plac nie przekracza głębokości 70 m., 
ustal.onej wyżej, należy liczyć pełną powierzchnię placu. 
W raz.ie jeśli plac wykracza poza powyższy pas szerio .... 
kości 70 m - to za właściwy pLac budowlany uznaje się 
j·ego część, poh>iioną po.między ulicą, a linią równoległą 
do :niej, od1eglą o 70 m. 

2. a) Pr..uez place niedostatecznie zabudowane nale­
ży rozumieć plaoe, kt6rych inlensywność zabudg.v;ania 
(czyli powierzchnia zabudowana pomnoż·ona przez odpo­
wic·d:nią ilość kondygnacyj li podzielona przez powierLch­
nię placu, ·obliczoną wg. p. 1), wynosi niliespelna 750/o 
inlensywności zabl.lidowania, dopuszczalnej dla danego pla­
cu, zgodnie z planem _zabudowania oraz obowiązulący.mJi1 
przepisami. 

b) W slosunku do placów nieobjętych planem zabu­
dowania za pl.a.ce niedostatecznie zabudowane uważa sfuę 
place które są niedostatecznie zabudowane pod względem 
:Uośo/ k·ondyanacji lub odsetka powierzchni zaoudowy, 
w odnies.ieni~ do placów, polożolllych na danym -0dcinku 
ulicy. 

Przy islm.iejąoej na danej ulli.cy zabudowJ1e zwartej -
opodatkowaniu podl1egają pla•oe o zabudowie nie całej 
długości frontu lub placu, których zabudowa jest _niżs.z.a -0 

2 lub więcej kondygnacyj od zabudowania sąs1edruego. 
Przy istniejącej na odcinku danej ulicy zabudowie luźnej 
lub bliźniaczej - •opodatkowaniu podlegają place, który_ch 
intensywność zabudowania joest mniejsza od polowy m­
tensywruości zabudowania, oblliczonej dla pasa, ustalone• 
go wg. p. 1 dfa <lanego odcinka ulicy wg. istn.iiejącego 
sposobu zabudowy tych płiaców, przy czym po.d uwagę 
hierze się jedynie place już zabudowaoo, zgodn:iie z plat­
nem bud·owlanym. 

3. Budowli. o wyraźnie tymczasowym charakterze 
lub wybudowanych po r. 1929 bez pozwolenia. władz 6 

. ... 
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W dniu 16 lutego 1937 ·roku zmarł w wjeku lat 77 

b. p. Mendel Dobranicki 
członek ·Zarządu Centralnego Stowarzyszenia Właścicieli Nieruchomości m. Łodzi 

Zmarły był jednym z założycieli naszej organizacji i piastował przez 20 lat man­

dat członka Zarządu, poświęcając swój czas_ i siły dla dobra własności nieruchomej. 

Cześć Jego pamięci! 

b11iclowlanych nie bierze się pod uwagę przy ustalaniu, 
czy plac należy uznać za niezabudowany oraz przy usta. 
laniu stopnia zabudowy. 

4. Podsl"awę do opodalko\\"ania stanowi warlość o­
bi.egow'a pl.acu, którą poda.ją w swych deklaracjach wła­
ściciele placu raz na 3 laln... Deklaracje wlaścideli pla­
ców spr'awdzać będą komisje szacunkowe, powołane przez 
rady mtie,iskie na wniosek zarządów miast. W skła,d ko­
misji powinni wchodzić przedstawic:iiel.e właścideli. 

Jak \\1iadomo, ustawa •O podatku od nieruchomości, 
wprowad'zona od roku 19.35. znfo.sla podatek od. placów 
bucfowl'anych, pobierany poprzednio w formie samo•istnc­
go pod"atku na nwcy ustawy o m·zbudowJe miasl, wpro>­
w'adzając w j·ego mie}scc podatek do gruntów niezabudo­
wanych •O całk-owilcic zreformowanej podstawie wymiaru, 
oo przyczyniło się do zupełnego uchyleni'a w wi·elu wy­
padkach tego podntku, a w kar2dym razie spowodował-0 
znaczną j·ego redukcję. 

\V uza.s.adnieniu projddu do lej ustawy stwierdza się, 
że pod'atek od pl.aców budowlanych był podatkiem ko­
sztownym <lta administracJi i uciążliwym dla plalników, 
a nadto pierwotny cel tego podatku tj. zmuszenie wla~ 
śoicielli placów ni1ezabudowanych do sprzedaży lych pla­
ców wzog1iędnie do ich zabudowy driogą specjalnego opo­
d'alk.owanja - nie odpowiada już ohe·cnym stosunkom 
gospod"ariczym. Z lycl1 powodów zapw;)ektowano zni.esi.e­
nie tego podatku i włączenie go do podatku od ni-erucho1-
mośoi. 

Obeoniie samorzą:dy ·miejskie, które pobierały doda­
tek do państwowego podatku od placów, pozbawione 
tych dochodów w całości lub częściowo, zabiegają 
o wprowadzenie teg•J podatku jako samoistnej daniny ko­
munalnej. Należy s.ię spodziewać, że podatek, który zgod. 
nic z przytoczonym uz·a.sadnienicm został skasowany z po·­
powod u uciążliwości dla platni.ków i braku podstaw go.­
i:>podat'czych, nic zosłanic ponownie wp1„owadzony. 

Niefortunne wymiary Urzędu Opłat 
Stemplowych. 

Właściciele domów na lere11ie Łodzi zostali ostatni•o 
zalani falą nakazów karnych z Urzędu Opłat Stemplowych. 

N a żądan1~e władz skarbowych składane były w swo­
im czasie przez lokatorów lub właścicieli nieruchomości 
zaświadczenia o wysokości płaoonego· czynszu, mające 
służyć jalm dowód faktyc.zncg·o komornego dla cel6ow wy­
miaru podatku od nieruchomości ~ od l1okali. 

Urząd Opfat Stemplowych podczas konlrol:i, przc­
p1„owadzonej w urzęda·ch skarbowych zakwestionował te 
zaświadczenia, kwaljfikując je jako umowy najmu. W wy­
n:iiku lego· oraz zgodnie z ·wykładnią skarbową ustawy 
o opfatach stempl1owych w przedmiocie opłat od umów naj­
mu lokali, podlegających ustawie o och11orue lokatorów, 

ZARZĄD 
Centralnego Stow. Właścicieli Nieruchomości 

m. Łodzi. 

Urząd Opfat Stempl1owych wymierzył od -każdego za­
kwestionow·anego zaśw]ac1czenia ·opłatę w wysokości 10/o 
od sumy komornego, obllczonego z"a 5 lat, a nadto pię­
oi1okrnt'l1ą podwyżkę. W ten sposób niektórzy właścici.ele 
domów otrzymali n:akazy, .opiewające na kilka tysięcy 
z,łotych. 

Akcja Urzędu Opłat Stemplowych wywołu}e ogr-0-­
nure zclzi.wienie. Jest bomem rzeczą absolutnie nie do 
pojęci'a, na jakiej podstawie mogą być wspomniane za~ 
śwli.adczen:ia uważane za umowy. Dla umów istotne jest, 
że ustalają olll:e pewne obowiązki dla stron, trwające 
przez czas oznacZiony lub nieoznaczony, w zamian za 
określone świadczenia. Zakwestionowane dokumenty ce­
chy tej nie posiaclają, gdyż nie mają one za zadanie 
usta1.ania warunków dla stron zainteresowanych, lecz 
wydawane były w joednym tylko celu, a mianowicie dla 
udokumentowania wysokości czynszu wobec władz skar­
bowych na wyraźne ich żądanie. Zaświadczenie takie, 
jako służące jedynie do jednorawwego użytku i stwier-· 
dzająoe stan faktyczny, w dodatku przeważnie za okres 
już :mi.1n.ioilly, nie moż·e być uważane za umowę najmu. 

Pobi•eranie więc od w~oomnianych zaświadczeń o­
płaty stemplowej należnej od mnów najmu niie jest uza­
sadniane faktyczną treścią tych pism. 

Jesteśmy prnekooani, że te niefortunne wymiary zo­
slaną uchylone. 

W sprawie ulg dla nowych domów 
w zakresie podatku od nieruchomości. 

Ustawa o ulgach dla nowiowznosz.onych budowli 
z 1933 r. okr~lając budynki korzystające z ulg w zakre_. 
sie podatku od nieiruchom·ości, wymienia budo·wle nowo­
wzniesione, nadbudowane i przybudowane pomijając zu­
pełnie pirze:budo·wy. 

Wydane nas.tępnie rrnzporządzenie wylwnawcze do 
tej ustawy w § 2 p. 2 wspomina o przebudowach, okre­
ślając prawo do ulg z tego rodzaju obiektów w sformu­
łowaniu negatywnym, ż,e pirzebudowa budynku, jeżeli przez 
to nie powstały nowe pi·ętra lub dobudowane nowe czę­
ś·cl budynku nie uzasadnia prawa do ulgi w podatku od 
ni·eruchomości. 

P·rzepis ten stwarza duże wątpliwości w praktyce, 
ni·e jest bo•wiem ustal·one jak.1egio rodzaju prz.ebudowy za~ 
liczyć mo;żna do kateg•o·rii uzasadnltająoej korzystanie 
z ulig, woiboc cz.ego urzędy skarbowe traktują te sprawy 
ste-011elypow() i nŁe wdając s1ę w an.a1izę i istotę prz;e ... 
budowy, a ·opierając się wyłącztille na nazwtie, pozbawia­
ją zai!Ille1ieso1w:ane oStoby prawa do ul.g. 

Niesłuszność takiego stanowiska stwierdził już wielo­
krotnie N ajwyżs.zy Trybunał Administracyjny, wychodz~c 
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z zało~e.nia, że sama nazwa jeis:z;c:z;e nie świaidczy o tym, 
aby dana budowla nie mogła być uważana za nową, 
zależy to .bowiem od riozmiaru pr2!ebudowy i Jej zna­
czernia 2!e stanowiska technicznego J gospodarczego, co 
powi!Illlo być w każdym wypadku us.ta1one. 
...;:. -

W sprawie tej wnfosiony .z.ostał pr:z;ez Centralny 
Związ,ek WłaścióelJ Nieruchomośd. m . Warszawy me­
moriał, wysuwający postulat ścisłego określenia w drodz~ 
specjamego okólnika przebudów, którym powinny być 
przyznane u1gi w potdatku od nieruchomości. Do takkh 
zaliczo1I1e zos.tały w memoriale przebudowy, o ile sta~ 
nowią one calość z nadbudową lub dobudową lub ko ... 
nieczne były dla powstania nowych części budynku, ocaz 
do przebudów, o ile pr:z;ez wpriowadzenie nowych ele­
mentów i zmiany przeznac:oenia, powstały budynek nosi: 
charakter nowej budowli. W tym ostatnim wypadku 
ja.ko minimum nowyich clementów ol{lr1eśla się 60- 700;0„ 

STEFAN BORAWSKI 

PRZEDSIĘBIORSTWO WIERTNICZE 

BUDOWA STUDZIEN 
WSZELKIEGO RODZAJU 

PRÓBNE WIERCENIE 

ŁÓDŻ, UL. KILIŃSKIEGO NR. 119 

TELEFON NR. 143-35 

Miasto Łódź w literaturze 
Szkic informacyjny. 

(Ciąg dalszy) 

Wtedy rozpocznli~ An,Zepn, kiedym był jeszcze 
pachołkfuem rewolucji oloczyło wojsko dioro, w któ­
rym był nasz skład broni ... powziąwszy wieść u-

ciekł diozorca, składu wprost z fabryki, jak stał, 
w zasmoJonej koszuli ... uciekła żon,a z małym d!ziec­
kli!em na. ręku ... przez siediemn.a.ście dni kryla się 
w polach jes!ienny ch, .. . zostało w mieszkaniu diwo je 
dl.zii1eci... kilkulatek . .. zagan1ęło wojs:lrn dzieci ... 
roto podrostka, lecz zmilczał ... wodzono oboje po 
1cyrkułach, aż wreszcd1e puszczon:o ich samowtór, n.a 
warna na ulioo miasta, a n.a czterysta tysięcy ludzi 
nii!ebyło nikogo, ktoby im łyżkę strawy podiał w cią­

gu tygodmi ... żyły z rynsztoka . . . 
bo w tym wtitelkim mieśde fabrycznym nie ma 

w strasznych druach lock'autu, powiada piewca niedoli 
Ewy Pobratymskiiej, - nie ma in,nych ludzi oprócz 

plem:iienia tchórzów i niewolnik,ów, karierowiczów 
~ obłudnych deklamatorów. 
I ten sąd ostryJ a bezwzględny znajdu}e potwliie11-

dzenii!e n.a kartach dziwnej nieco· książki p. Adama Wo·l­
berga, ·wydanej w 1910 roku, w Częsbochowii!e i Lwowie, 
pod sensacyjnym nfoco tytułem:obwiniam prasę polską ... 

Autor, drukujący tu szereg swoich prac publicystycz­
nych, części10wo w odhitce, a przewazn)..e z rękopisu, 
zblmmy jest do sfer przemysłowych Ł·odtZi. 

Informacje i wiadomości bieżące. 

Odroczenie terminu składania zeznań o do­
chodzie dla płatników prowadzących księgi. 

Rozporządzeniem Minjslra Skarbu z dnia 6 lutego 
wyznaczony w ordynacji podatkowej termin do składa­
!nia zeznań do wymiaru podatku dochodowego dla osób 
fhyc:mvch i spadków w,akujących, priowadzących ksi~­
gi handlowe lub gospodarcze został przesunięty w roku 
poda'fkowym 1937 n,1 1 kwielnia 1937 r. D ·o le~oż dnia 
przes'Uillięty zost:al termin przedpłaty podatku d'ochodowe­
go dla wymienionej kategorii płatników. 

Zwriacamy uwag(;'., fo przesunięcie terminu składa­
nfa :zeznań o dachodzie odnosi się tylko do płatników, 
prowad:r,ących księgi handlowe (zwykle lub upr,()szczone)~ 
pozo.stałe zaś k,1tegorie płatników •Obowiązane są skła• 
clać zeznania w terminie ustawowym <lo 1 marca r. b., 
co dotyc7.y także właścicieli 111ieruchomości. 

Odroczone zaległości podatkowe. 
Zwracamy uwagę, że płatnicy, korzystający z iad­

roczenia zaległości podatkowych do dnia 1 kwietnia 193S 
roku, winni bizwzględnie w terminie do dni'i\ 31 marca 
r. b. uiścić całkowitą należność podatku za rok 1936 
zgodnie z nakazem płatniczym, chociażby nawet należ­
ność ta była poprzednfo rozłożona na raty z terminami 
po 1 kwietnia. 'y rade niedotrzymania powyższego terminu płat­
nik traci prawo clo umor:lenia części zaległości, a mia­
nowicie w bieżącym roku budżetowym 200.·o, które stają 
się natychmiast wymagalne i ściągnięte będą w dro<lze e­
gzekucji. 

Przypominamy równocześnie, że w tym samym ter­
.minie do 31 u1arca przysługuje płatnikom prawo spła­
cenia odrocz·onych zaległości obligacjami l) oro pożyczki na­
rodowej i 5o:o konwer.sy'j1nej, przy czym k,ażda wpłala 

powoduje pokrycie zaległości w stosunku 200wo kaźdora. 
zowej wplaty oraz umorzenie odsetek ocl pokrytych w ten 
sposób zaległości. 

Z przekonań polirlycząych jest poza tym zwolenni­
kiem silnego podówczas obozu narodowej demokracji, a 
wJ.ięc i z tych jeszcze, ideowych wzg'lędów przeciwni­
kiem socjalistycznych wystąpień obrońców lud.u. 

Al.e li on, chociaż Merze w obron,ę przemysłowców 
łódzkich i lt0ck'out siedmiu wi1elkkh firm uważa za 
normalny akt samo.obrOIIly kapiitału przeciwko zagrażającej 
mu anarchiii lero,rystycznej, - i on jednak przyznaje, bo 
przyznać mrusii, że 

\\OSkuLek 1-ock'outu sto tysi-ęcy istot ludzkich okazalo 
si:ę nag1e bez chleba. . . a n.a uhcach Łodzi . . . wiL 
dz.i!el.iśmy setki ludzi, brnczących we krwi bralohój­
tobójczych walk. 
I jasne stają Siiię wizyjn,e karty Róży i wyczuwalnym 

je.st ten wiiiew grnzy, która idzie przez Łódź w latach Hl05 -
1907. 

Taką Łódź ogląda je.sz,cze Zdzj.slaw Bartkiewicz i 
z wrateń s·wo,i·ch się zwi·erza w liLerackich szkicaich 
„Zie mirusfoi",' wydanych w ·warszawie w 1911 roku. 

Wj:dzi to miasto - zte i obce, z Polską luźno tylko 
zwJązwne, ,co - - -

tys.ią:c.e srezytów wyni,osło w po-d.njebia wysokire, a 
spodem we krwi się płuży . . . ni·eugięlą moc czerpie 
z wiotkich kwiatów bawelny, a z ma,rtwego złota -
życie ... 

W lym mi.eś-cie przeciwień.stw nie ma czasu na ro•z­
ważaniia naukowe, albo wzruszenia artystyczne, bo czto­
w:iek wwrt tam tyle, ile ma w gotf:ówce n.a rachunku ban­
kowym, albo w kasii.e pancernej, w polisie asekuracyjnej 
na masiz.yny i towary, które się spalić mogą i w klejno­
tach żony ... 

• 
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Przełożenie na właścicieli domów 
kosztów urządzenia ulic w Warszaw1 . 
Opierając &ię na znoweliwwanej ustawllie budow a­

nej Rada Miej&ka m. "Tairszawy powzięła uchwalq ~ spra-· 
wie prnekładania lrnsztów urządzenia ulllic i placów na 
właścicieli d.zii.ałek przyległych do tych ulic. 

Koszty te ·obejm:ują: wartość gruntu zajętego pod 
ulicę lub plac wraz z lwsztami przywłaszczeni-owymi i 
pom'iarowymi, k·oszt bndow:v j·ezclni. i chocLnti.ków, koszty 
ułożenia przewodów wrodoc.iągowych i kanaJizacyjnych, 
wreswie .zaś koszty, związan'e z urządzeniem ośwti.oeHenia 
uliczn·ego. 

Obliczenie kosztów, jak rówrnież szczegół-owy ich 
poidz!iał pomiędzy właścide.Li działek będz,i.e przeprowa­
dzał Zarząd Miejski i ogłaszał w Dz.ienniku m. st. War­
szawy. Zadnteres.01wanym przysługiwać będzie prawo od­
W·olaruia do .Min. Spr. W/ ewn. 

Każdy właściciel działki obowiązany będzLe uiścić 
przełożone kosizty w ciągu 6 miesi·ęcy. Kwota ta może być 
r,c)!zlożona na raty. 

"\Vymlien.iona uchwala zosLanie przedłożona. rnilnistm­
w1 spraw wewnętrznych do zaakceptowani.a i z chwillą 
.otrzyma.n.fa podpisru ukaże sŁę w Moniitorze w formie 
zarząodze!Iliia ministra spraw we\\nętrznyd1. 

Pełnomocnictwa w sprawach podatkowych. 
N a mocy ordyn131cj;i podatkowej płatnicy występować 

mogą wobec władz skarbowych osohiście ailbo przez peł­
nomocników, legitymujących się peJnomocn&ctwem pisem­
nym. 

\V my·M os.tatniego wyjaśnienia Ministerstwa Skarbu 
wladize skarhowe mogą żądać uwtierzyte'l.nienia podpisu 
n1a pełnomocnictwie z wyjątkiem przypadków, gdy pełno­
mocnikiem jes.t adw·okat. · 

Os.oby, które nie mając cLo tego prawa zajmują się 
zarobkowro prowadzeniem ·cudzych spraw w urzędach, 
mogą być przez wlaodzc nic dopuszc~one do działania imie­
niem plaLnika, chociażby pos.iadaly pełnomocnictwo. 

Bez ws·zelkiiego zna,czenia, jak w amerykańskim Bu­
faUo, (jzy aus1tra1:i.jskim Sidney'u są tu tradycje rodowe 
i dziejowe zasJugi rodzin. 

Nie mają po· prostu c·eny, bo rnje są noLowane na 
g.ieLdzie i nie mo0n,a kh zdys.konloować ... 

I nawet Wpdo'l· Hugo musi być dla Łodzi firmą, 
bodaj francuską, tylko nie pisarzem. 

Ale, przyznaje Bartk~ewircz, ludzie uczą się w To~ 
dzi pracy i handllL 

Najłatw;iej przyC'ho1d.zi to mlodym, najtrudniej i naj­
boleśniej s.tarym, jak ów Stary pan, z nowelki pod tym 
samym tytulem, zamieszC'zonej w zbiorze pod przykrem 
dla Łord7.i określenfom - Psie dusze. 

Na wysokim lrójn•ogu kan,torowym pochyla się nad 
biurkiem 

stary, zmarnro·wan,y przez życie i użycie .. . 
za wszystkie ducha zalety z krwią po dziadach odzie­
dziazonie ... skazany na ciqżką pokulę. 
Tak wygląd.a w psychologicznym przekroju - prze­

miana czlowieka z Polski w łódzkim środowisku .. ." 
I n~e lylko z Polski, bo przez dziwną losu ironię znaj­

dzie się w łódzkich biurach więoej jeszcze takich ludZ\i 
o .idealisLycznych, czy kulturalnych potrzebach i jeden 
z n.ich, jeden spośród wielu, nieznany całkowici·e, sLaran­
mie ukryty pod kry.ptogramcm GG opowie na karLach 
ma.lej ks.iążeczki ·O warunkach swojoej pracy. 

Broszura niewielka, z kilkudziesięciu stroniczek, pi­
san.a po rosyjsku i wydana w l\J03 rnku pod szczegól­
nie sarkasLycznym Lytulem -- „zale łódzkiego idealisty .. .' ' 
W formie listów do ·ojca i pamiętnJka przedstawia byLo­
wanic pracowników umysłowych w Łodzi przed 30 laty. 

OBYWATEI.:SKI 5 

Jakie wydatki na obronę przeciwlotniczą 
są potrącalne przy podatku dochodowym. 

Ministerstwo Skarbu wyjaśniło, że of1ary i składki 
na rzecz ·ohrony przeciwlotniczej i przeciw.gazowej ni1e 
mo.gą być uważane za koszty osiągania dochodu i wilJlny 
być włączane do dochodu podatkowego. -

Natomiast wydatki na zakup sprzętu i materiału o­
brony przeciwlotniczej i przeciwgaz.owej tudzież inne 
wydatki, mające na celu przystosowanie przedsiębiiorstw 
przemysłowych i handlowych ·o·raz domów do wymagań 
obrony przeciwlotniczej i _przeci!Wgazowej, - należy u­
ważać za potrącalne z dochodu koszty osiągania i za­
bezpieczenia przychodów. 

Sprawa ulg podatkowych dla inwestycyj. 
P:rzedmiot·em dyskusji na t0erenie izb przemysłowo~ 

llanchl.owych była ostatniiro sprawa ulg podatkowych dla 
fuiwestycyj„ S"(J.Ą 

Zdaniem izb prz.ernyslowo-ha:ndlowych ulgi w1irrrny 
być udzleilone generalnie, poni.eważ ulgt indywidualne 
slw'a:rzają nti•ez.clrowy prolekcjoonizm i l!lile mają dostatecz· 
I11ego wpływu na og6lne ożywtirenie gospoida:rcze . 

N a wypadek gdyby ze wzgl.ęclów budżetowych n:ioe­
możliiwe by>lo udzielenie całemu p1·zemyslowi i handlowi 
ulg generalnych dla wszystkdch inwestycyj, ulgi te powi.n­
uor być za.stosowane elfa pewnych określ·onych kateg.orii 
~nwestycyj równi•eż generalnie, a w1i.ęc dla caJ.ego •prz·emy­
slu. ChodZJiłoby lu o inwestycj·e, zmierzające do zmiany 
przesfarzalych urządzeń techniczn)r·ch jak kotły, turbiny, 
łnstaJ.acj·e C'lektryczne, względni:e podnosząoe spnłeczną 
w'arlość warsztatu pracy, jak np. budowa UTządzeń o­
chronnych przeciwko wypadkom przy pracy itp. 

Dodać należy, że Związek Izb Przemysłowo-Handlowych 
zamierza przeciwstawić się projektom wprowadzenia ulg inwe­
stycyjnych kosztem ulg budowlanych, ponieważ z innych źró­
deł •cnerpie swe środki budovvnidwo, ·a z iitnnych przemysł 
przy czym większa część funduszów przeznaczonych na 
budowndctwo przechodzi pośrednio do przemysłu, przy­
czynfając się do ożywfon:ila szeregu gałęzi produkcjii. 

Caly dz:ień - wyjaśnia autor - do 11-Lej, a nie-. 
r'az do dwunastej godziny w nocy trzeba pracować ... 
a teraz co do pensjL. ·otrzymuję wszystkiego do 30 
rubli za moją pra-cę mies.ięcznie... mój pryncypał 
wyzyskujoe w ohydny sposób swoich praicowników• ... 
j•esLem sl'ale zajęty, przykuty do zielonego stolika„ 
niby zesł'aniec na katordze do taiczki ... 
nie chce ~.ię myśleć o wolnych ,chwilach ... i jestem 
s.zczęśli wy, gdy t legn.ę w poścńeli i mogę ·odpocząć 
po męce dnia ... 
I tak z niewielkimi zmlmrnmi dzirejoe się już do 1914 

roku, do chwili wybuchu w•ojny światowej. 

'V letnie skwarne popołudnie sierpni.owe przycho­
du wieść o niej do Ł·odrzi. 

Gromem z jasnego nieba uderza w seUti roozpędzo­
nych kół i wrzeeion, lęlóem napełnia serca rezerwistów 
a przed tys.iącznymi rzeszami .robolników, włókniarzy i 
mel'alowców, slawia straszne widmo bezrobocia. 

Za·czy11ają przechodziić tran.sporty wojsk, zamieTa cy­
\Wlny ruch kolejnwy i \V.ielkie, frachtowe wozy iaą cor· 
<.Jzjennie do Rokicin, jak przed pólwi·ek1em ... 

A późruicj wr·e w mroczne i zimne dniie od 17 list' J~ 
pada do 6 grudnia 191'1 roku, - . krwawy, wielki bój 
o Łódź, bitwa nazwana impera1Lorską przez słynnego 
dziie:n.nikarza rosyjskiego 'Yłodzinllirerza Niemil'owiczaDan­
czenko, który w dosk0on.alych kor,espondencj.ach do nrn­
skricwskiej gazety „Russkoje Sł.owo" - opisuj-e równ.iież 
i ł,ódź . . 

"(d. c. ·n.) 



t:ODZKI Gt:OS OBYWATELSKI Nr. 2 

Utworzenie nowego kartelu cementowego. 
Po kiilkoletniej pwerwie, spowodowa.nej r·ozwiąza.­

niem kartelu cementow1ego, znów utworZJOny został kar­
tel w tym przemyśle. Ostatnio zostaiła podpisana umowa 
koncesyjna, r·egulująca pr·'odukcję i warunki zbytu ce­
mentu. Um(}wa ruie przewi1duje utworzenia wspólneg10 
biura sp:rzediaży, ustal.a natomiast cenę 100 kg cementu 
w opakowaniu na 3 zł 70 gr i wyznacza kontyngenty p:ro­
dukcyjne fa.bryk biorących udział w porozumieniu. 

Kredyty na budowę najmniejszych mieszkań. 
'f.aw. osiedli robotniczych przeznaczyfo w b. roku 

przeszło 10 m1llonów zlotych na wyk-ończ·enie i bud'01wę 
najmni'.ejszych mi1eszka11 w \Va:rszawi1e ~ na prio·wincji. 

Z kredytów tych na bud.owę nowych ·osiicdli prz.y­
padia dil;a Warszawy 2.100.000 zł, ŁodZli'. 850.000 zł, Gdyni 
1.000.000 zł, Radomia 300.000 zł, Sląska 750.000 zł, Moi­
śai,c 100.000 zł, Tarn.owa 125.000 zł, Krakowa 300.000 zł, 
Ja.nlQw•ej Doli'n.y 250.000 zł, tartaków lasów państwowych 
250.000 zł, osiŁedli dla, ko.J1ejarzy 500.000 zł i os.iedli przy 
nowopowstałych ·ośrodkach przemysłowych 3.000.000 zł. 

N a wykończenie zaś r·ozpoc.zętych w zeszłym roku 
mieszkań w ·warszawie, Ł.oidizi ii. Radomiu asy.gntowaino 
1.250.000 zł. 

W kraju • 
1 poza krajem. 

Ruch budowlany w Polsce 
w pierwszych 3„ch kwartałach 1936 roku. 
Główny Urząd Statystyczny :opracował szczegółowe 

.zestaw1cnic, dolycząoc .ruchu J:mdowJane,go w Polsce w cią­
gu 3~ch kwartaJów 1936 r. w m1i,astach z Judnością ponad 
20 tys. rnfoszkańców. 

Jak wynlika z tych danych, w okresie od slycznia 
do końca wrześ:IliLa r. ub. uk·ończon.o w Po.lsce 3711 no­
wych budynków mieszkalnych, 350 nadbudówek i dobu­
dówek Illlieszk'a:lnych, oraz 387 budynków i 88 dobudówek 
nillemieszk'~ln,ych. W nowoukończonych ibudynka.ch znaj­
duje s.i1ę 11.759 mieszkań, w tym 1872 jednoiznowych, 
4073 -dwuizibowych, 3011 trzyizbowych, 2528 czlero- i 
pd.ęcioizbowych, inra.z 282 miJe.szkań wi•ększych; ogólna 
111cżiba izb w tych mie.szkamaich wynosi 31.563. W nowJ·• 
ukończotll:J'Ch ~a;dbudówkach i dobudówlrnch znajduje 
się 761 mieszk"aiń o ogóJnej licz.bile 1780 izb. 

W tym samym okne.s1e rozpo·CZ!ęto bu.dowę 6-118 
nowych budynków mieszkalnych, 597 nadbudówek i do­
bud6'wck mies.zka.lm1ch oraz 902 budYI1,ków i 100 dobu­
dówek 1i nadhudó,~· ek nlcmics.zka:lny~h. \Y rozpoczc;tych 
budynkach mieszkalnych' znajdować się bGdr,ic 230711111i1c­
szka!i, w tym 2882 j•e.d:noJzbowych, 7858 dwuizbJwy,;h, 
6664 trzylizbowych, 510() czle,roizbowych, oraz 56-i 1111e­
szkaii. ..,Vfi,ększy1ch; ogólna liczba izb w tych mi-eszkan.iach 
wynosić będzie 63.959. W rozpoczętych n.adbud6wkach i 
dobudówkach znajdzie się 1454 mieszkm1 o łącznej liczbie 
3227 d.z.b. 

\V porównaniu z okresem trz·ech kwartalów l'Oku 
1935 liczba zakońcwnych nowych budynkó\y mieszkal­
nych zwiiększyia się o 237, licz.ba mj,eszkań w tych bu­
dynkach o 2757, liczba izb o 6563. Liczba uk-011.cz.:mych 
nadbudówek li dobudówek micszkaln,yic11 wzrosła '" 79, 
llcztba mi·es.zkań w nich o 247, ld!czba izb o 656. L:iiczba rioz­
poczętyich budynków mi.es.zkaI:nych zwiększyła się w po­
róW1I1:aniu Z rokiem 1935 O 1390, iJ •OŚĆ milies.zkań W tych 
budynka:ch wzros.1a ·o 7241, 11Lczba izb o 22.443. Liczba 
rozpoczętych dobudówek li. nadbudówek zwiększyła s.ię 
o 125 lkzilia mieszkań w nich o 461, 1ilczba izb o 1083'. 

' 
Ucz.ba zako11czonych budynków niemieszkalnych 

w.z.rosła. o 44, 11czba rozpoc:m~tych o 232. 

Przebudowa dużych mieszkań na małe w Wilnie. 
Bolączką Wilna jesl brak małych mheszkań w cen­

trum miasta, zaopatrzonych we wszystk1e wygody. 
Jednocześnie istni1ej-e na terenie miasta stoslmkiowo 

duż.a liczba miieszkań 5 i 6 pokojowych. N a m1eszka1rnia 
taklie ze względu na iJch cenę wysi0ką iieflektantów j.est 
baridw mało. 

Z ty1ch te:ż wzg.ltędów foorruit.et rozbudowy 'Vilna za­
Illlierza w nc.dichodzącym sezon:iie budowlanym zwrócić 
szczególną uwagę na fiµ.ansowaniie przebudmvy mi•esz­
kań <dużych na małe. Na ten oe1l· mają być właścicielom 
domów wydawane na dogodnych warunkach pożyczleii, 
któryich wysokość będzie uzależniona od _globalnej sumy 
kredytów, jakie Balilk Gospodarstwa Kraj.owego wyasy­
gnuje ·dla Wi1na. 

Ciężka sytuacja właścicieli nieruchomości 
w Ciechocinku. 

lPowolanti. w r. b. przez Urząd Skarbowy w Aleks.an.­
drowie Kuj. rzeczoznawcy dla ustalenia średniej zyskow­
n1ośd. dla pokojów umeblowanych w Ciechocinku oiiierając 
Slię na cyfrowych <lian.ych, ustalili niespornii!e i protokó­
larrnie, że suma obciążeń nieruchomo~ci w Ciiechocinku 
z tytułu podatków, św1iadc:zeń i ustawowych Gdliczeń 
wyniosti. aż 900/0. 

Cyfry t·e wypośro.dkowan:o z rni.eruchomośd, położo­
nych w lepszym punkciie, o ustalonym obrocie pg. ksiąg 
handlowych. 

Estonia zniosła wyjątkowe 
ustawodawstwo mieszkaniowe. 

Wyjątkowe uslawodiawstwo mieszkaniowe, wp.rowa­
dzone w czasi.e wojny we wszystkich prawi.e pai'tstwach 
Europy, ulegał.o w ciągu ostatniich lat stopniowej likwi•­
diaccji, tak ż,e w przeważającej łiczbie krajów europej~­
skkh ni.e pozosta!o już śladu po ochronie lokatorów . 

Nawet w lakim malym państwi·e, jak 11p. Estoruia, 
zlikwidowano już całkowióe wyjątkowe przepisy mie­
szkaniowe. Jeszcze w roku 1927 wprowadzono tam ustawę, 
która uchy1Ha przepisy o ochronie lokatorów oraz normy 
czynszowe we wszystkich miastach Estonii poroslawiając 
je tylko w stosunku d'o małych mieszkań o powierzchni 
do 54 m kw. dla których jako czynsz maksymalny przy­
jięto komorne z 1914 r. 

Ponieważ po przyjęciu lej uslawy okazało się, że 
rui.gdzie ntl·c eksmitowano masowo niepłacących czynszu 
lokalorów, a czynsze tylko gdzie n~·egdzie i zupełnie nie­
znacznie wz1rosły, co obaliło aJ:"tgumenlację przeciwników, 
właściciele nieruchomości ponownłe podjęli energiczną 
swą akcję, aż wreszcie ustawą z dnia 11 lipca 1930 r. zo­
stała zniLesiona również uslawa o czynszach dla małych 
mieszkań. Obecnie nie ~stn1eją w Estonil żadne specjalne 
ustawy dotyczące najmu, stosunek zaś najmu regulo­
wany jesl ogólnym prawem krajowym. 

Polska Jest Jednym z ni·ewielu krajów a n10że jedy-
11\' 111 w Europ1c zachiodrui!ej, gdzie nie tyl'kio nie lag1odzol1!01 
p~·zepi.sów o ·ochronie lokaforów, _ lc.c:i w pTzeci~gu dlłu­
gich fat ciągle je za.oslrzano. Dopiero prze'.d rok1:m wy­
łączając z ustawy lokale haindl'°we uczymono pierwszy 
krok, który da wał rąbek nadziei, ż.e ochrona l·okato·r6~ 
i u nas ulegnie kiedyś likwidacji. Ni·estety, wprowadzeme 
nowych ograniczeń odnośnie do lokali handlowych by­
najmniej nie zapowiada postępu na tej drocLlle. 

Próżnostanie mieszkań w Zurichu. 
Jak podają pisma szwajca~·ski~, wolne m~esz~~]a 

w Zurichu stanowią ostatnio przeciętnie 3, 71 O/o ogolneJ hcz-
by mieszkań. . 

Na mieszkania dwuizbowe przypada 2,55°/o wolnych, 
trzyizbowe - 3,580/0, czter-0izbowe - 4,780/o. 

W ostatnich miesiącach zaznaczył s~ę wzrost próżno-­
stania, wywołany zwiększeniem silę liczby nowowzniesio­
nych budynków. 
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Obowiązek budowania ładnych domów 
na Łotwie. 

Ba·vdzo u;nite.r.esują:cą ustaw~ wydm-0 na Ł·otwie . .Test 
to ustawa o budownictwie wiejskiim wzdłuż dróg. no.­
tyczy to zabudowy gospodarstw w~ejskich po.za granka­
Illll mia.st, o He g•ospodaJ"slwa le leżą wzdłuż kolei że­
laznych, sz.os .oraz grunlmvych dróg pi•e.rwszej kategorii. 

Gospoda,rze .oraz ·obywaLeI.e .z;i.emscy mają prawo 
budować niowe domy wzdluż tych dróg wyłącznie w spo­
sób odpowiadający przepismn. Wszystbe budynki muszą 
harmonizować z ot-0czeniem tak, by całio1ść wywierała 
estetyc.zine wraże.n.Le. Domy mają być budowane wzdluż 
dróg w ten sposób, ż.eby z wyższych punktów drogi był 
ładny w!Ldok na całe gospodarstwo i ż.ooy dom mienkrul­
ny znajdował .s.ię na pierwszym planie. 

Ustawa naklad.ai poza tym ohowiązek zadr.zewielli1a 
szos i wszyslkich bez wyjątku uliiic. Każ,dy gospodan 
musii. na własny koszt .zadrzewić cały teren przed swoją 
po,siadło-ścią. 

Budownictwo w Wiedniu. 
Staty1Styka nowowylmdiowanych rnlie,szkaó. w Wiedniu 

wskazu.je w ostatnich labach na zainte.res10waruie prze­
ważnle bud.ownictwem drobnym. W roku 1936 na 191 no­
wyich bUJdl)'nków mieszkalnych 37 domków zawierało tylko 
po jednym malym mLe.szkaniu, 39 budynków - to domki 
jednorodzinne, wr.e,szcie 53 domy w 2/ 3 calej po1wierzchui 
zawd.erały małe mfoszkania. O.góln.a ilość małych mie­
szkru'I. w domach nowowybudowain.rch, dobudowanych i 
przebur;lowanych wynosi 820, średnich 392, zaś większych 
~ylko• :bt 

Wzmożenie ruchu budowlanego w Niemczech 
w 1936 roku. 

Rok 1936 zaznaczył się w Niemczech wzroslem dzia­
łalności budowlanej w porównaniu z poprzednim ro.Idem, 
przy czym znacznie .zwiększyła się liczba nowowzni.e­
sionych domów przy równoczesnym zmniejszeniu się prze­
budów. Według oslalnio ogłosz.onych danych statystycz­
nych w większych i średnich miastach niemieckich przy.; 
było ogółem 140,900 Tuowych mieszk,ań tj. o 460;0 więcej 
niż w roku 1935. Spośród tych mieszk,ań 118,000 znajduje 
się w nowych budynkach, zaś 22,900 w przębudowach'-. 

Pa.d względem wielkości mies~an.ia te przedslawia­
ia. się Jak następuj,e: mieszkań od jednej do trzech izb 
łącznie z kuchnią jest 64,500, od 4-6 izb 70,800, oraz 
mieszkań większych 5600 

Ga.dny podkreślenia jest poważny wzrost udziału 
kapitału prywatnego w nowych budowlach. Z prywat­
Dirch wkładów powstało mianowicie w 1936 roku 72,300 
mieszkań tj. o 49010 więcej niż w roku 1.935, z.naczn.iie 
.zwiększył.a się tak.te, bo o 126o;o, liczba m:Leszkań zbud·o·­
wanych przez spó1d.zielnie budowlane, natomiast o 140/o 
zmniejszyła się ilość mieszkań zbudowanych bezpośred­
nio prz.ez związki prawa publicznego. 

MOTORY ELEKTRYCZNE WSZELKIEGO RODZAJU 
NOWE l UŻYWANE 

ELEKTROPOMPY DO STUDNI I FILTRÓW 

IRJTBBSIE ŹRÓD~O - SPRZEDAŻ - KUPNO - ZR(l11RNR - UlYPOŻYCZRftlE 

WARSZTATY REPERACYJNE 

Naprawa i przewijanie motorów, wykonanie szybkie i solidne wy­
pożyczanie motorów na czas naprawy, na składzie części zapasowe. 
lnatalacJe ałły I iwlatła. Żar6wkl oazcz~dnojclowe dla klatek acho· 
dowych. Siatki, pewnie zabezpieczające żar6wkl od kradzieży. 

Oliwa motorowa. 

Inż. REICHER i S-ka, Południowa 28, tel. 210-00 

50-lecie Związku Własności Nieruchomej 
w Niemczech. 

W roku bieżącym Związek Właścicieli Ni1eruchomo­
śc1 i Gruntów w Niemczech obchodzli.ł jubileusz 50-lecia. 
\V .zwjązku z tym urzą:dzono w Bcrlinie szereg uroczysto­
ści, na których reprezentowane były wszystkie stowarzy­
szenia prowincjonalne, oraz licznń. delegaci władz. 

W zakończ,eniu obchodu odbyło się uroczyste wrę­
czenie przewodniczącemu ZwJązku p. radcy Ambrockowii 
oraz .naczielnemu redialdo.rowi „Grundeigentumu" p. 
Fr:itschowi specjalnych honorowych krzyżów olimpijskich 
ofJarowanych prz.ez Rza,cL w uznaniu zasług o,rganizacyj 
własności ni1eruchoimej p!rzy o.zdabiaruilu u:lic Berlina na 
uroczyst·ości olimpijskie. 

Polityka mieszkaniowa W. Brytanii. 
Po stosunkowo n:Ledawnej kampanii przeciwko ru­

derom i zaułkom, znoszonym systematycznie od r. 1930, 
wypowiedział niedawno rząd an~clskii. walkę przeludni~ 
n,ym mieszkap.iOIIIl. Wprowa.d.zona :wstała ustawa, mająca 
na. celu zapobież.enie zbytniemu zgęszczeniu ludności w 
doma,ch zarówno· miejskich, jak i wiejskich, oraz naka,.. 
zu}e rozd.zi.eU.enie odmiennych ploi w oddzielnych izbach. 

W w.ięks7'ości okręgów, jako termin prekluzyjny dla 
wprowa,dzenia ostatecznego postanowień ustawy o nai­
Lłoczen,iu wyLnac.z.ono, 1ip1ec 1937, odkąd będzie karnym 
wykto·czeniem zbyt gęste zgrupowanie mieszkańców w 
jedn.ym domu. Obowiązek przypilnowania tego należy 
do Ministerstwa Zdrowia. 

PoJityka angi.elska była konsekwentna i prowadz•ona 
bard.zo en.e!lli'cznie, tak ż.e w chwi1i obecnej cel swój prze/. 
prowadril rząd prawie do końca. 

Poza. celem czysto oocjalnym nie bez znaczeni.a była 
myśl pobudrenfa, ruchu budowlanego, a za nim szeregu 
gałęzi pr:uemysłu związany.eh z budownictw.em. OczywL 
śde budcrwn,ictwo tego rodzaju no.si charakter przede 
wszystkim bud-0wnictwa komuna!lne.go - samorządoweg~>, 
w dość duż.ej mierze zasilanego z zasobów publicznych. 

Jedua,kż.e i prywatne budownictwo mieszkaniowe . 
osiągn,ęło bardzo poważne rozm.i.ary. 

Dane z ostatnich dwóch miesięcy ub. r. wykazują 
już pewn,e osłabienie nasilenń.a budownictwa mieszkanil(ll­
wego, wobec dokona.n.ego już zaspokojenia najpilniejszych 
w tej dzri.edzinie potrzeb. Natomiaist charakterystyczne 
}est, ż.e w tym samym okresie zazn,aczył silę wzrost H0t­
śd zatwi•eJ"d:wnych p1anów fabryk, składów i innych 
pomieszczeń fabrycznych, oo po:wstaje w związku z wie]­
kJim ożywieniem w przemyśle. 

OGŁOSZENIE. 
Zarząd Miejski w Łodzi poszuku}e dla potrzeb 1n­

stytucji Wydziału Zdrowia Publicznego na parterze lub 
pierwszym piętrze: 

1) od dnJa 1 kwietnia 1937 mku, 6-8-pokojiowego 
lokalu, poto•żonego1 w okolicy uUc: Wólczańskiej, Koper­
nika, Żeromskiego i 6 Sierpnia; 

2) od dnia 1 lipca 1937 roku 10-12-poko}owego lo­
ka.lu, położonego w północnej dzielnicy miasta (teren I, 
II i III komisariatów) przy lub w pobliżu linil tramwa'­
j.oweji. 

WlaściCiele nieruchomośc:L, posiadający wolne tego 
rodza,iu lokale, prns.zeni są o złc;iżenie w tym prz·edmiocle 
w terminie dro dnia 15 marca 1937 r·oku w blurze Wy· 
działu Gospodarczego przy ul. Zawadzkiej nr 11 (III pię.­
t.r,o, pokó1 nr 57) kionkr<etnych ofeirt, któ.reby zawierały 
dOkładne war'unkJ: najmu ofwo·wanych lokali wraz z ich 
szkicami, lub planarni!. 

Łódź, dni:a. 30 stycznia 1937 roku. 

Zarząd Miejski w Łodzi. 
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ŻARÓWKI 

Dla właścicieli nieruchomości specjalnie 
poleca się do numerów i na klatki schodowe 
3- i 5-wattowe których inne firmy nie wyrabiają 

„PHOS" 
SĄ NAJTAŃSZE i NAJTRWALSZE 

WIELKI WYBÓR WIELKOŚCI 

3, 5, 10, 15, 25, 30, 40, 60 watt i t. d. 

CENY OD 55 GROSZY 

Informacje w biurze Centr. Stowarzyszenia 

Właścicieli Nieruchom., Łódź, Piotrkowska 46 

WSZYSCY WŁAŚCICIELE NIERUCHOMOŚCI M. ŁODZI KORZYSTAĆ MOGĄ BEZ ZASTAWU Z 

BIBLIOTEKI 
PRZY CENTRALNYM STOWARZYSZENIU WŁAŚCICIELI 
NIERUCHOMOŚCI M. ŁODZI I WOJEWÓDZTWA ŁÓDZKIEGO 

UL. PIOTRKOWSKA .M 46 

BIBLIOTEKA ZA WIERA ARCYDZIEŁA NAJNOWSZEJ 

LITERATURY POLSKIEJ I OBCEJ 

ABONAMENT MIESIĘCZNY WYNOSI: 

za jedną książkę 75 gr. 
za dwie książki zł. 1.25 

BIBLIOTEKA CZYNNA jest od 9-ei do 1-ei i od 3112 do 6-ei po pol, w soboty od 9-ei do f ·ei po południu 

······················································································· 
DOŚWIADCZONY ADMINISTRATOR DOMU 
z d ług o Ie t n i ą ruty n ą , obeznany ze wszystkimi czyn­
nościami wchodzącymi w zakres administracji domów, przyjmuje 

domy w administrację. Na żądanie pierwszorzędne refe­
rencje w osobach znanych właścicieli pierwszorzędnych domów. 

Wiadomość: 

Piotrkowska 109, Hirszbajn, tel. 132-58 od 3-4 pp. 

........................................................................................ 

DO WIADOMOŚCI PP. WŁAŚCICIELI NIERUCHOMOŚCI 
Były przemysłowiec i właściciel kilku nieruchomości 

(w Sieradzu), a od kilku lat administrator domów p. Prezesa 

Lew s z taj na przyjąłby administrację jeszcze kilku domów. 

Obeznany w sprawach podatkowych, ubezpieczeniowych i t. P. 
Referencje pierwszorzędne. 

A. E. Sztulman, Łódź, ul. Cmentarna 1, Tel. 193-29 

Redaktor: Oskar Friese, b. poseł. - Wydawca: Centralne Stowarzysz. Właścicieli Nieruchomości m. Łodzi i Wojew. Łódzkiego. 
Łódź, Piotrkowska 46. - Odbito w n Drukarni Polskiej" L. Mazurkiewicza i S-ki, Sp. z ogr. odp. w Łodzi, Kilińskiego 93, tel. 214-64. 


	Lodzki_Glos_Obywatelski_1937_no02_s01
	Lodzki_Glos_Obywatelski_1937_no02_s02
	Lodzki_Glos_Obywatelski_1937_no02_s03
	Lodzki_Glos_Obywatelski_1937_no02_s04
	Lodzki_Glos_Obywatelski_1937_no02_s05
	Lodzki_Glos_Obywatelski_1937_no02_s06
	Lodzki_Glos_Obywatelski_1937_no02_s07
	Lodzki_Glos_Obywatelski_1937_no02_s08

